
Nazywam się Piotr Wróbel i cieszę się, że spotkałem Cię na swej 
drodze. Właśnie idę pieszo z Chorzowa do Opola, zamierzając 
pokonać 93 kilometry bez przerwy na sen. Dlaczego? Bo chcę, 
aby świat dowiedział się o powstaniu Fundacji „515 Kilometrów”.

Nazwa fundacji wzięła się od mojej pierwszej, niezwykłej pieszej 
wędrówki – z Katowic do Gdańska. 515 kilometrów bo właśnie 
taka odległość dzieli te dwa miasta, przeszedłem tę trasę dla mo-
jego syna Iana, który cierpi na autyzm. Rok później poszedłem 
jeszcze dalej przeszedłem przez 5 państw i dotarłem do San  
Marino, pokonując 1088 kilometrów w 27 dni.

www.515km.org



Rodzice dzieci autystycznych każdego dnia idą swoją własną, 
często o wiele trudniejszą drogą. To nie fizyczne kilometry, ale co-
dzienne życie, które jest ciągłym wyzwaniem. Dlatego postanowi-
łem założyć Fundację „515 Kilometrów”, aby dać realne wsparcie 
rodzinom, które zmagają się z podobnymi problemami jak ja. Wie-
my, że trudności w rodzinie wpływają na wszystkich jej członków 
– rodziców, rodzeństwo, całe otoczenie. Naszym celem jest obej-
mowanie wsparciem każdego, kto tego potrzebuje.

Chcemy być dla nich punktem oparcia. Więcej o naszej fundacji, jej 
celach i programach, dowiesz się na naszej stronie internetowej: 
www.515km.org

Jeśli uważasz, że ta droga ma sens, wesprzyj działania 
Fundacji „515 Kilometrów”, skanując poniższy kod QR.

Dziękuję
za Twoje

wsparcie!


